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Dziś „Gazeta POT 


Nr. 121 


Opłafa pocziowa ulszezona ryczałfem, 


Łódź, Wtorek, 4 maja 1926 r. 


a premii „Gońca Wieczornego” 


-podaje dzisiejszy „Głos“ na stronicy 3-ciej 
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Wieczornym” łącznie z odnoszeniem 

Telefony „Głosu Polskiego” 
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administracjai ekspedycja: 1-99. 


drukarnia od godz 9 wiecza 
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redakcja: 19-71; 
7-99; 4 
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a Y e © © _ 
Strejk w Aaglji zaostrza sie 
Tłum napadł na ulicy na ministra Churchila 
Personel drukarni „Daily Mail“ odmówił wydrukowania artykułu przeciwko strejkowi 


LONDYN, 3 maja (Pat). W chwili, gdy ' 
Churchill opuszczał Downing-Street, tłum 


czył go, przyjmując agresywną postawę, 
co skłoniło ministra do ułkrycia się w mi- 
nisterstwie spraw wewnętrznych. 


incydent w aj „Ba ly 


Personel odmówił wydruko- 


i ojczyznę 
LONDYN, 3 maja (Pat), Cały personel | 
drukarni „Daily Mail“ stanowczo odmó- 
wił wydrukowania artykułu p. t „Za 
króla i ojczyznę”, przygotowanego dla 
ogłoszenia w numerze poniedziałkowym, | 


wania artykułu „Za króla | 
| 


wewnętrznych po wyjściu z posiedzenia 


oświadczył dziennikarzom, że jakkolwiek 
zebrany przed gmachami rządowemi oto- . 


rokowania wciąż jeszcze trwają, to jednak 
kraj musi być przygotowany ns ewen- 
tualność: wybuchu strefku powszechnego 
w nocy z poniedziałku na wtorek, 

W związku z groźbą strejku zostały 
otwarie biura, rekrutujące ochotników 
dla wypełniania pracy zamiast strejkują- 
cych w najważniejszych inetytucjach uży- 
teczności publicznej 


Sirejk powszechny 
byłby Aj bary bet klęską dla 
An>sli 


LONDYN, 3 maja (Pat). 
sząc o grożącym  krałowi 


„Times“, pi- 
streiku po- 


i zażądał od redaktora naczelnego doko- | "SZęchnym, zaznacza, że stre'k taki jest | 


nania w tekście artykułu odpowiednich 
zmian na co redaktor odpowiedział sta- 
uowczą odmową, 

Dziś Daily Mail“ nie ukazał się, 


Groźba $i: e ku powszechnego i 


nie minęła 
LONDYN, 3 maja (Pat), Rokowania 
węglowe zostały zerwane, Wieczorne po- 


wot rady ministrów skończyło się © 
le 12 ipół w mocy. Minister spraw 


Trakfat sowiecka lifewski 
hędzie podpisany 20 maja 


KOWNO, 3 maja (Pat). „Jüdische 
Stimm" donosi z Moskwy, że trakiat so- 
wiecko-litewski ma byé podpisany w Mo- 
skwie 20 maja r. b. 


| największem  niebezpineczeństwem, gro- 


żącem narodowi angielskiemu od czasu 
upadku Stuartów. 

„Daily Chronicle“ 
sko rządu. 


Syluac.a sirzjkowa 
jest bardzo daleka od roz= 
wiązania 


LONDYN, 3 maja (Pat), W związku z 
zerwaniem. rokowań z górnikami, rząd 


potępia stanowi- 


ogłosił komunikat, w którym zaznacza, że 
rokowania będą mogły być podjęte do- 
piero po uprzedniem potępieniu przez ra- 
do generalną Trade-Unionów aktu po- 
śwałcenia wolności prasy oraz po na- 
t"chmiastowem cofnięciu wezwania do 
strejlru, 

To stanowisko rządu spotkało się z 
protestem ze strony rady generalnej Tra- 
de-Unionów, która uznała je za zbyt po- 
hopne i prowokujące katastrofe. 

Przewodniczący Trade - Unionów w 
dalszym ciągu składają całkowitą odpo- 


dawców, domagających się, aby górnicy 
przed pojęciem rokowań zgodzili się na 
| redukcję płac, 

W odpowiedzi na powyższy komuni- 
kat rządowy rada zrzuca na ultimatum 
rządu winę zerwania rokowań oraz uchy- 


la się od wszelkiej odpowiedzialności za | 


incydent w redakcji „Daily Mail“, 


Rząd poczynił przygaío ania 

| Wojsko odkomenderowano 
do okręców przemysłowych 
LONDYN, 3 maja. (PAT). Nie można 
dziś jeszcze przewidzieć napewno, czy 
strejk powszechny wybuchnie we wtor:k 


. Rozszerzenie 


Ligi narodow 


Trzy Kategorie członków 


BERLIN, 3 maja. (PAT). „Vossische 
Zeiiung" dowiaduje się, że rozmowy, pro- 


| wadzone przez rządy mocarstw miały do- 


Nowe ministersiwo włoskie 


üla spraw koraoracji 


RZYM, 3 maja, (PAT). Rada ministrów 
postanowiła powołać do życia nowe m ni- 
sterstwo, mianowicie ministerstwo dla 
spraw korporacji. 


Sprawcy zamachu na króla 
Alfonsa 


skazani na wielolefnie więzienie 

BARCELONA, 3 maja (Pat). W proce- 
Bie przeciwko katalończykom, oskarżo- 
nym o udział w spisku na króla Alfonsa, 
zapadł wyrok, skazujący trzech oskarżo- 
nych na dożywotnie więzienie, a trzech 
na 12 lat więzienia. Dwóch oskarżonych 
uniewinniono, 


$mierć księcia Napoleona 


BRUKSELA, 3 maja (Pat Książę Na- 
poleon marl tu dzisłaj rana 4 


prowadzić do następujzcego projektu roz- 
szerzenia rady ligi, który ma być przed- 
a rozważań w SE ligi narodów 
spraw reorgamizaci: rady figi, 
Rada ligi miałaby się składać z człon- 


ków trzech kategorji: 1) stałych: członków, 


wiedziałność za wypadki na rząd i praco- ` 


do których należeć będą tylo wielkie mo- | 


carstwa; 2) niestełych członków, obieral. 
mych na 6 lat z prawem ponownego wybo- 
ru po wygaśnięciu mandatu; 3) niestałych 
członków wybieranych na 3 lata bez pra- 
wa pcnownego wyboru po wygaśnięciu 
mandatu. 


Atera tałszerzy węgierskich 


Mają zająć ławy oskarżonych--utytułowani prze” 
stępcy 


BUDAPESZT, 2 maja, (CEPS). W naj- 
bliższych dniach zagajona zostanie w Bu- 
dapeszcie rozprawa sądowa  przeciwok 
fniszerzom banknotów francuskich. Akt 
oskarże.ja proicuratorji państwowej z» 
wiera ogółem 23 nazwisk, Głównym o- 
skarżonym jest książę Ludwik Windisch- 
graetz, który „ma początku roku 1923, — 
według brzmienia aktu oskarżenia — po- 
stanowił podrabiać banknoty francuskie". 
Jako pomocników Windischgraetza wy- 
mienia akt oskarżenia, następujące osoby: 
dyrektora polcji, Nadossyega, urzędników 
instytutu kartograficznego, naczelnika te- 
£0 instytutu. Haitga i Kurza. dwrektora te- 


chnicznego, Gorego i Deziderjusza Rabe. 
Początkowo miał być do odpowiedzialno- 
ści sądowej pociągnięty również biskup 
olowy, Zadrawecz, przed którym składa- 
i fałszerze przysięgę, oraz który otrzy- 
mał na przechowanie f:lsyfikaty, jednak- 
że oskarżenie przeciwko niemu zostało 
cofnięte, gdyż senat orzekł, że. biskup 
mógł nie wiedzieć, o co właściwie przy 
zaprzysiężemiu chodziło, jakoteż, że basie 
noty, Które otrzymał na przechowanie, 
były podrobiome. 


| SE: 


rano. Nadzieje na złagodzenie kryzysu wy 
dają się być uzasadniome. 

Przygotowania w celu zapobieżenia 
skutkom ewentualnego strejku postępują 
naprzód. Ustałono już normy makgymalnc= 
go zużycia węgla, gazu i elektryczności, 

Oddziały wojska zostały odkomende 
rowane do zasłębi węglowych. 

Jakkolwiek część opinfi publicznej w 
Angili współczuje górnikom, niemniej jev 
dnak strejk powszechny nie będzie w Am 
glji popularny. 

Prasa konserwatywna usprawiedliwia 
poczęści zarówno stanowisko górników, 
jak i stanowisko właścicieli kopalń, wystę» 
puje jednakże energicznie przeciwko stroj. 
kowi powszechnemu, nazywając go walką 
ze społeczeństwem i szantażem, mającym 
na celu zmuszenie płatnika podatkowego 
do podtrzymania przemysłu, opierającego 
się cbecnie na niezdrowych zasadach, — 
Prasa liberalna wzywa społeczeństwo da 
zachowania lojalności wobec rządu, dla 
przeciwdziałania skutkom strejku. 

Labour Party, dotychczas doceniająca 
bezstronność i gorliwość Baldwina w jego 
zabiegach, mających na celu zlikwidowanie 
konfliktu, obecnie, od chwili zerwania ri. 
kowań, zwala człą winę na rząd. 


da „czerwcowej luh wrze- 
śniowej sesji rady Ligi 
Anglja chce rozstrzygnąć „wąfoliwa 
ści“ związane z fraxfafem herlińskim 
LONDYN, 2 maja, — Dyplomatycz= 
ny współpracownik „Daiły Telegraphu* 
donosi, że obecnie rząd angielski zastana« 
wia się nad szeregiem spraw związanych 
z traktatem niemiecko-sowieckim, Trak: 
tat ten nasuwa wiele wątpliwości, które 
będą omawiane w porozumieniu z gabine- 
tami innych mocarstw, Wszystkie te kwe- 


| stje zostaną prawdopodobnie rozstrzygnie 


| rady ligi, Wtedy do 


| 


te na czerwcowej lub wrześniowej sesji 
stkie mocarstwa 
zajmą wspólne stanowisko wobec nowe 
go traktatu. 


Pożyczki zagraniczne dla 
Brazylii 1 Węg er 


LONDYN, 2 maja. (PAT). Firma Dillon 
et Comp. w Nowym Jorku rozpisała poży- 
czkę w wysokości 60 milionów dolarów 
dla Brazylii. Amerykański syndykat ban- 
kowy Leo Higinson i Schroeder wypuścił 
na milionów dolarów obligacji 8 i pół pro- 
cent, które mają być zabezpieczone hipo- 
tecznie przez węgierską własność z ems ską. 
| Pożyczka ta ma być użyta na sfi Pec: 
nie rolnictwa węgierskiego. Kurs emisyje 


ny jej wynasi 96 i podlega wykupowi w r. 
| 1966. 


PCE" 0 0 


4, V. — GŁOS POLSKI, — 1926 r. 


Groźne powikłania wewnęlrzne w Anglii 


LoKaut w przemyśle węglowym 
Półtora miljona górników bez pracy=- Widmo 


Kryzys węglowy w Anglji przybrał w 
dniach ostatnich najcstrzejszą formę, Ro- 
kowania między delegatami związku ro- 
botników węgtowych/i związku właśc c'e- 
li kopalń, które pod przewodnictwem 
Baldwina przeszły już w czwartek w de- 
cydwącą fazę, nie dały żadnego pozy- 
tływrego rezultatu, Żadna ze stron nie 
chciała poczynić koncesji na rzecz dru- 
gej, dlatego też Baldwn w przekonaniu, 
że zarówno włeściciele kopalń, jak į ro» 
botnicy, nie będą chcieli postawić sprawy 
na ostrzu miecza, odroczył posiedzenie do 
dnia następnego, to jest 30 kwietnia, 


Ale Baldwin srogo się zawiódł, Przede- 
wszystkiem robotnicy uważali swą pozy- 
cję, w tej ostatniej godzinie, za daleko 
lepszą, an'żebi dotychczas w stosunku do 
właścicieli kopalń, albowiem teśo samego 
dzia zapadła wchwała generalnej rady 
„kangresu związków zawodowych ogłosize- 
nia streiku generalnego, jako aktu symps- 
tji à solidarności dla robotników węśglo- 
wych, jeżel by ci nie zdołali utrzymać 
się na swej pozycji „obrony odpowiednich 
płac i sprawiedliwego czasu pracy”, Ró- 
wmocześnie jedralk i związek właściciel: 
kopalń nie myślał ustępować od swych 
warunków, a sądząc, że groźby strejku, 
wystwanei przez związek * robotników 
węglow., nie należy brać na serjo, (zwła- 
szcza z tego powodu, że związek 
rozporządza dostateczrym: funduszami na 
utrzymanie  strelkujących robotników, 
gdyż jego kapitały poweżn'e nadwerężone 
zostały w czasie strejku w roku 1921) — 
zapowiedział urzędowo Baldwinowi, że c 
ile robotnicy nie zgodzą się na nieco tyl- 
ko zmodyfikowane ich warunki, związek 
właścicieli kopalń ogłosi lokaut. 

Wśród tak złowrogich auspicji rozp”- 
częty się żmudne konferencje przedstawi- 
cieli aewiekÓw, których Baldwin re 
wszystkich sił nakłaniał do pogodzenia 


ten nie | 


się. Godziny mijały po godzinach bez re- 
zultatu. Ostatecznie właściciele kopalń 
oświadczyli gotowość przyjąć portulat ro- 


| botników o we agnięciu do umowy nacjo- 
| talnej pèragrafu o mirimalnych płacach, 


pod tym jednakże warunkiem, jeżeli ró- 
wnoczęśnie zawarte zostaną w telże ums- 
wie postulaty pracodawców o dodatkach, 


, których wysokość zależną będzie od wa- 
(runków w poszczególnych  dystrylktach 


węglowych, oraz jeżeli robotnicy zgodzą 
się na przedłużenie czasu pracy o jedną 
godz'nę, a więc prdcować będą godzin 8, 
zamiast 7, 

Przedstawiciele zwiąpku zawodowego 
robotników węglowych uznali ustępistwa 
właścicieli kopalń za miewystarczające i 


j oświadczył: Baldwinowi, że pod tymi wa- 


runkami do zgody przyjść nie może, je- 
dnakowoż co do ogłoszenia strejku nie 
wypowiadafą się i gotowi: są nawet jeszcze 
pracować pod dotychczasowymi warun- 
kami aż do czasu, gdy maąd oficjalnie 
oświadczy się czy wogóle, względnie w jd- 
kiej wysokości móglby udzielić pożyczki 
przemysłowi węglowemu na reorganizację 
warsztatów pracy. Ponadto zażądał , aże» 
by właściciele kopalń cofnęli groźbę l- 
kautu, a to dla „wytworzenia znośriejsze- 
go nastroju dla dalszych rokowań”, Ale na 
popcłudn'owem pos'edzen'u, które prze- 
ciągnęło się do późnej nocy, przyszło dv 
zupełnego zerwania rokowzń, a tem sa- 


| mem urzędowo ogłoszory zoriłał lokzut we 


wszystkich kopaln'ach  and'efskich, o 
czem donieśliśmy w poprzednim numerze. 

Tak więc dzień 1 ma'a steł się dla An- 
giji dniem naprawdę krytycznym i nieb2z- 


' piecznym. Z górą półtora m'ljona robotni- 


ków węglowych pczbawionych zostało 


| pracy których utrzymanie teraz spadnie na 


skarb państwa. Tak znecznego wydaiku, 
nawet jeżeli lokaut trwać będzie krótki 
tylko czas, nie zniesie budżet Wielkiej 
Brytanji, który i tak z tytułu zasiłków 3a 


strejdu generalnego 


bezrobotnych obciążony jest sumą 30 mil- 
jonów funtów rocznie, 


Ale nietylko ten wypadek przeraża 
rząd angielski, Daleko groźniejszym dla 
całego gospodarstwa "wielko-brytyjskiego 
jest wstrzymanie pracy w kopalniach we- 
gla, a w komz:ekkwencji w tych przedsię- 
biorstwech, których ruch zależny jest od 
węgla, Jeżeli dalej weźmie się pod uwa» 
śę, Że rzeczywiście może wybuchnąć 
strejk generalny w całej Anglii, to skutki 
takiego strejku demonstracyjnego, trwają- 
cego choćby tylko jeden dzień, byłyby 
straszne dla Angliji i bez przesady, 
mogłyby poważnie zachwiać podstawą g0- 
spodarczą Wielkiej Brytanii. 

Rząd angielski stanął wobec zagadnie- 
nia niezwykle trudnego do rozwiązania. 
Rozumie on dobnze, że o zupełnem zaże- 


gnaniu kryzysu w przemyśle węglowym 
mowy niema, Chodzi tylko o stworzenie 


znośrego prowizorjum, a osiąśrięte ono 
być mże tylko przy pomocy finansowej 
państwa eng'elsikiego, Znaczna ilość ko- 
pelń and elskich zupelnie nie rentuje się. 
a inne kopalnie nie przynoszą już takich 
zysków, jak dawniej, Ania, która do nie- 
dawna dyktowała ceny na rynku węglo- 
wym, dzisiej ma ceny narzucone przez iy- 
nek, tracąc w ter sposób swe dominujące 
stanowisko wśród państw produkujących 
węgel, Baldwin we dobrze, że już tego 
stanowiska Angla nigdy nie oczyska. Jego 
usiłewenia zdążaią jedynie do oszczędze- 
nia Anglji rsestępetw groźnej katastrofy 
gorjpodarczej i sccialnej, w obliczu której 
W elka Brytania stanęła wskutek kryzy- 
su węglcwego. Dlatego też test rzeczą pe- 
wną, że porozumienie między robotnikami 
a pracodewcami będzie kosztowało poda- 
tnika angielskiego bardzo wiele, gdyż w 
dalszym ciągu kolosalne subsydia rządowe 
późdą na utrzyman'e przedsiębiorstw wę- 
glowych. 


Nowy system wyborczy 


Wynalazek rzadu rumuńskiego 
Aby zdobyć dla stronnictw panujących wię iszość 


BUKARESZT. (CEPS). Nowa ordyna- 
cja wyborcza, na mocy której wyborcy 
rumuńscy w końcu maja zadecydują o lo- 
sach gabinetu Averescu, jest pod wieloma 
względami zupełną inowacją w życu pār- 
lamentarnem, Rumuńska ordynacja wy- 
borcza znosi zasadę bezwzględnej propor- 
cjalności, zastępując (względnie dopełni2- 
jąc) ją t. zw. systemem- pierwszeństwa, 
polegającym na tem, że stronnictwo, które 
uzyskało podczas wyborów bezwzględną 
większość, otrzymuję, połowę wszystkich 
mandatów, a prócz tego bierze jeszcze 
udział w proporcjonalnym podz.ale — pozo= 
słałych mandatów. - 

W Rumunji obowiązuje pozabem pię- 
cioprzymiotnikowe prawo , wyborcze, a 
więc powszechne, równe, tajne, bezpośre- 
dnie i obowiązkowe. Każdy okręg admin - 
stracyjny jest jednocześnie olbresem wy- 
borczym. Do parlamentu wybiera się 387 
posłów. 

Bardzo poważnym zmianom ule tie na 
mocy nowej ordynacji wyborczej skład se~ 
nabu rumuńskiego. Starsi obywatele (po- 
wyżej 40 lat) wybierają 204 senatorów, ate 
prócz tego wchodzi do senatu szereg 
członków na mocy prawa, Wybory senat > 
rów odbywają się podług następujących 
zased: 

1) w każdym okręgu wyborczym wy« 

ierają obywatele, którzy przekroczył 40 
rok życia, pewną ilość senatorów, ogółem 
w całem państwie 113; 

2) rady samorządowe i okręgowe wy- 
błerają w każdym okresie jednego senato- 
ra ogółem w całem państwie 74; 

3) izby handlowe w Bukareszcie w Jas- 
sach, w Klucu i w Galacu wyb erają po 
czterech senetorów, 

Nə mocy rrawa wchodzą do senatu 
matieżt ace oscby: następca tronu, o tle 
skcńczył 18 lat, patriarcha  metropolici, 
glowy kcścioła wszystkich wyzreń i pre- 
zyderłt rumuńskiej akademii, Prócz tego 
pirzymua rastępwace osoby fiożywotnie 
me==dałty senełorskie: byl: premierzy po 
4.letriej służbie, byli prezydenci eb usta- 
wzdzwczych. 0 ile na stanowisku tem 
zradewal: sę corzimniej 8 razy, byłi m'- 
nstrowie po 6-letniej służbie, przewodni- 
czący sądów kesacyjnych po 5-letniej stu- 
źbie, generałowie, którzy podczas wojny 


conajmniej 3 miesiące dowodzili armią, | Siacja portu handlowego będzie mogła k 


p- 
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lub podczas rokom 4 lat: zna'doweli się 
na stanowisku szefa szłabu generalnego, 
względnie inspektora arm i, dalszym 
ciągu steją się autom:iyczn e stre!rrami 
wiizyscy prezydenci, rady mzrorowej w 
Bescerabi, w Siecmicgroczie i na Buku- 
w:nie. Ilość ogólną se” ztorów |iud'o oczy 
wiście zgóry określ ć, przy”wsrczalnie li- 
czyć będze senat rumuński 260 o:1*nków 

Stronnictwa sklec: ą w Rumunii swe 
listy wyborcze podlug ckręsów wybor- 
czych, Jeśli w jakimiś ckierie złożcna zo- 
stanie jedna tylko Ista wyborcza, wów- 
czas kazdylac tet listy bez wyborów 
wchodzą do izby, Głcscwarie odbywa s'ę 
w Rumunii nie podług okręgów, lacz we- 
dług sekcji, przyczem każda sekce | czyć 
musi corajmnie; 3.000 wyboncćw, Wybory 
muszą się w całem państw e odbyć w cią- 
gu jednego dnia; lokale wybcrcze czynne 
są od B-ej godz. rano do 8-ej godz. wie- 


czór, z 2-$cdzinną przerwą obiedową. 
Wyborcy, którzy bez wzasadriorej przy- 
czyny nie wezmą udziału w wybcnach, 


podlegają grzywnie w wysokości 500 lei. 
atychm 'ast po ukcńczenu wyborów, 
liczy się oddane głosy, a rezultaty komuni- 
kwie się niezwłocznie okręgowej komisji 
wybonczej, która na drodze telegraficznej 


natychmiast wynik: z calego okręgu poda- | 


je centralnej komisji wyborczej w Bukare- 


szcie. Tam ocbywa się też ostateczne 
stw erCzenie leści głosów oddanych na 
pcezzcześćlre listy, oraz konstatuje się, 
ktćczy kzrcyceci zostali wybrani, 

Strom” c.wo, które otrzymało najwięk- 
szą ilcść głosów (ale nie mniej, jak 40 pro- 
cent) ogłcszone zostae za stronnictwo 
w'ększośc owe i otrzymuje przedewszyst- 
kemr połowę wszystkich mandatów, Pozo- 
tale merdaty rczde'e się proporcjonalnie 
do wzyskerych głosów, przyczem stronni- 
ciwo większościcwe bierze udział i w tym 
podzizle mandatów, Jeśli n. p. stronnictwo 
jakies zyskało podczas wyborów 40 pro- 
cent głosów, otrzymuje ono przedewszy- 
stkiem 50 procent ogólnej ilcści mandu- 
tów, a prócz tego 40 procent pozostałych 
to jest 'eszcze 20 procent ogólrej ilośc: 
mzndatów, a więc ogółem 60 procent 
wtzystkich mardztów; jeśli zaś stronni- 
ctwo tak'e zdołało zdobyć 50 procent 
głosów, wówczes otrzymuje znów 50 pro- 
cent wszystkich mandatów, a oprócz teś3 
50 procent pozostałych, czyli ogółem 75 
grocert wszystkich mardatów. Jeśli je- 
dnak podczas wybcrów żadne ze stron- 
nictw nie os'ągręło 40 procent głosów, 
wówczas podział mendatów odbywa się 
jedynie w stosunku do otrzymanych gło- 
sów. 


Stalowa sieć szyn 


gęsto pokryje ziemie Rzeczypospolitej 


Ministerstwo kolei żelaznych projak- 
tuje w najbliższej przyszłości, rozbudowę 
sieci kcle,owej. 

Przedewszystkiem projekty przewidu- 
ją połączenie polsk'ch zagłęb węślowych 
z portami w Gdyni ; Gdańsku. aby ułatwić 
drege eksrortowi polskiego węgla. 

W końcu bieżącego roku ruszą pierw 
sze pocągi na linji Kalety—Podzamcze 


(115 klim.), s w roku 1928 otwarta będzie | 


lina Bydgoszcz—Gdynia (190 kim.) przy- 
czem już w tym roku uruchcmiona będze 
komunikacja na odcinku tej linji Czersk- - 
Bąk— Kościerzyna. 


Rówuoczęśnie ministerstwo prowadzi 


przyjmować dla dalszego eksportu 120.000 
tonn ładunku m esięcznie, w czem 100.000 
tonn samego węgla. 

Rozbudoware również będą węzły: 
śdzński į tczewski, tak, że mwiększą się 


możliwości eksportu węgla drogą morska | 


do 350,000 torn miesięcznie, 


Z projektów minsterstwa skorzysta 
również ruch pasażerski, 

Grupa koncesjonarjiszów „Tri“, do 
której wchodzą poważne firmy francuskie, 


ma przystąpić do budowy kolei 
bia do Inowrocławia, Łasku 
Warszawy, 


z Zagłę- 
Brodnicy i 


Stan posiadania państwowego kolei w | 


rozbudowę węzła kolejowego w Gdyni. — | ciągu najbliższych lat wzrośnie pokaźnie, 
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Monarchia czy republika? 


Decydująca walka o demo- 
krację w Niemczech 


Hałas, wszczęty na tle traktatu nie- 
miedko - rosyjskiego przygłuszył, względ- 
nie odsunął na bok doniosłą dla Niemiec 
sprawę odszkodowania dła byłych ksią- 
żął panujących, 

Jak wiadomo, 12 i pół miljonów wy- 
borców oświadczyło się w Niemczech za 
myślą przekazania tej przez niemiecką 
rewolucję nierozstrzygniętej sprawy, lu- 
dowemu plebiscytowi, Wytworzyły się w 
Niemczech dwa obozy, a mianowicie z je: 
dnej strony komumiści, socjaliści i część 
radykalnej inteligencji, oświadczają się za 
wywłaszczeniem byłych dynastji bez od- 
szkodowania, przeważna zaś większość 
wszystkich partji mieszczańskich dąży do 
kompromisowego załatwienia tej sprawy. 
Ta dążność do kompromisu jest bardzo 
sympiomatyczną, gdyż wykazuje, że mie- 
szczaństwo w Niemczech nie zerwało 
ostatecznie z tradycjami monarchizmu i 
do otwartej nie chce dopuścić rozprawy. 
Wlecze się więc ta sprawa od kilku mie- 
sięcy a jeden projekt kompromisowy go- 
ni za drugim, przyczem partje nie mogą 
dojść ze sobą do zgody, 


Słabość demokracji w Niemczech wy: 
zyskują obecnie skrajne skrzydła prawi- 
cy, które porzuciły drogę paktowania i 
przystąpiły do zorganizowania jawnej 
krucjaty za restauracją monarchii w 
Niemczech. Bardzo wpływową organiza- 
cią jest związek patrjotycznych towa= 
rzystw  (Dievereinigten  vaterlandischen 
Verbande), na czele którego stoi generał 
von der Gzlz. 

Drugim dowodem wzrostu idei mo- 
narchizmu w Niemczech jest ofenzywa 
niemieckich nacjonalistów w parlamencie 
z okazji właśnie sprawy o odszkodowanie 
dla byłych książąt niemieckich, 

Przywódca nacjonalistów hr. Westerp 
wygłasza wśród oklasków swej frakcji, li- 
czącej ponad setkę posłów, płomienną 
mowę, która jest raczej apoteczą cesarza 
Wilhelma I-go i próbą zupełnego wybie- 
lenia tegoż ostatniego ze wszelkich możli. 
wych zarzutów, 

Ta apoteoza cesarza Wilhelma nie by- 
faby tak straszną, gdyby rządowi udało się 
wybrnąć m trudnej sytuacji parlamentarnej. 
Z powodu niemożliwości wytworzenia 
kompromisu powstała bardzo skompliko- 
wana sytuacja. Nie ulega bowiem wątpli- 
wości, że obecnie wszystkie partje zajmu- 
ją stanowisko petne rezerwy i wyczekiwa- 
nia skutków plebiscytu, A gdyby tem ple- 
biscyt wypadł pozytwnie, to znaczy gdyby 
lud zadecydował, że ma nastąpić wywła- 
szczenie byłych panujących bez odszkodc- 
wania, nie ulega wątpliwości, że prezydent 
Rzeszy odmów: ogłoszenia tej ustawy, wo- 
ląc raczej podeć się do dymisji niż poddać 
się woli ludu. Także rząd Luthra, który 
zwalcza namiętnie ideę plebiscytu, będzie 
musiał podać się da dymisji. Gdyby zaś 
plebiscyt wypadł negatywnie, w takim wy- 
padku partje musiałyby przystąpić do kom 
promisowego załatwienia tej sprawy, ale 
w cdmiennej zupełnie sytuacji, to znaczy, 
wśród rozszalałych namiętności partyr- 
nych, Demokracja w Niemczech bez pomo- 


| cy socjalnej demokracji jest zbyt słabą i 


nie potrafi o własnych siłach przeciwista- 

wić się zakusom monarchizmu, W każdym 

bądź razie wewnętrzna sytuacja w Niem- 

czech jest bardzo skompromtowana, è 

walka między demokracją a monarchi- 

zmem doszła do kulminacyjnego punktu, 
ZDOLN 


krawcowa poszukuje wi 87 w domach prywat- 
nych. Sienkiewicza 39, piętro. prawa porsa. 


KRYNICA 


pensjonat „Stanisława” nowo-otwarty, słoneczny 


| blisko Nowych Łazienek. Otwarty od 6 maja b r 
| Pokoje bez pościeli 


2286-3-0 


SKLEP 
spożywczo - galanteryjny, 2 pokoje z kuchn*a, do 
sprzedania. Kilińskiego 105. 2296-3-h 

WARSZTAT 


ślusarski do sprzedania, Zachodnia 39. 


2277-3-h 
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Od wydawnictwa 


„Gońca Wieczornego” 
Ilustrowanego" 


Wydawnictwo dziennika „Goniec Wie- 
czorny Hustrowany", zawiadamia niniej- 
szym swych prenumeratorów i czyielni- 
ków, iż ze względów technicznych przery- 
wa na czas krótki ukazywanie się w dru- 
ku, O terminie wznowienia wydawnictwa 
„Gońca* — w znacznie zwiększonym for- 
macie — nastąpi wkrótce zawiadomienie. 
Jednocześnie wydawnictwo „Gońca Wie- 
czornego' podaje do wiadomości, że 

wydawnictwo roziocowanych premji 

nie ulegnie przerwie, ani odroczeniu, 
PREMJE MĄCZNE 

z listy dziewiątej (30 marca) wydawane 
będą w środę, 5 maja, zaś z listy dziesiątej 
(31 marca) w piątek, 7 maja. 

PREMJE CUKROWE 
z listy siódmej (28 marca) wydawane będą 
w czwartek, 6g-o maja, zaś z listy ósmej 
(29 marca) w sobotę, 8 maja, 

NASTĘPNE TERMINY 
ogłaszane będą nadal w „Głosie Polskim“, 

Również w „Głosie Polskim“ ogłoszo- 
a ERA wyniki rozlosowania pozosta- 
yc 

3-ch premji nadzwyczajnych 3-ch 
mianowicie maszyny do szycia, 20 dolaró- 
wek, oraz miesięcznego utrzymania (180 
złotych). Nazwiska zdobywców premji 
ukażą się w „Głosie Polskim" 

w piątek, 7-50 maja. 

Wydawnictwo „Gońca Wieczornego“ 
liwstrowanego' uprzejmie prosi zdobyw- 
ców premji bezpłatnych, by zechcieli ła- 
skawie stosować się do terminów odbioru, 
które to terminy ogłaszane będą tymcza- 
sowo w „Głosie”. 

Premja wydawane będą w oznaczone 
dni w administracji (Piotrkowska Nr. 106) 
pomiędzy godz. 4 í pół a 6i pół. 


Zmiany w izbie skarbowej 
P, Wall nie wróci na swe stanowisko 

W związku z sygnalizowanem: zmiana- 
mi w łódzkiej izbie skarbowej dowiaduje- 
my się, że naczelnik Iago wydziału p. 
Wall w dniu 6-y9m maja wy!eżdża na urlop 
wypoczynkowy, po upływie którego do 
Łbdz: już nie powróci, gdyż został miano- 
wany sędzią najwyższego trybunału admi- 
nistracyjnego. 

ż do chwili nomiizcji na opróżnione 
stanowisko po p. Wadlu, obowiązki jego 
będzie pełnił zastępczo p. Manae 
dotychezasowy zastępca naczelnika II-go 
wydziału tut. izby skarbowe;, 


Jeszcze jest czas 


Gi, co się spóźnili 
mogą składać zeznania o sfanie kie- 
| szeni 

W związku z zakończeniem terminu 
składania zeznań o podatku  dochodo- 
wym, który minął 1 b. m. — odwołania 
od wymiaru tego podatku, wniesione po 
uoływie przepisanego terminu, mogą być 
również rozpoznawane. Może to jednak 
nastąpić tylko w wypadku, o ile płatnik 
usprawiedliwi spóźnienie ważnemi powo- 
dami, Ostatecznie w kwestii tej decyduje 
władza odwoławcza (komisja odwoław- 
cza), której komisja szacunkowa winne 
przesłać nawet z opóź mieniem wniesione 
odwołanie byleby w odwołaniu płatni! 
uzasadnił powody opóźnienia. (w 


Rokafnicy żądają inferwene | 
Zatarg w Tomaszowie 

W związku z odbytym w Tomaszowie 
wiecem strejkujących i hezrobotnych ro- 
botników budowlanych zatrudnionych 
przy budowie mowego działu fabryk: 
sztucznego jedwabiu, zwrócili się robotni- 
cy.za pośrednictwem specjalnej delegacji 
do klubów robotniczych w sejmie. Ro- 
botnicy domagają się interwencji u władz 
miarodajnych w kierunku zlikwidowania 
zatargu, wywołanego i przedłużającego 
się wskutek nieustępliwości przedstawi- 
cieli firmy , Rozbudowa". 

Robotnicy w dalszym ciągu podirzy- 
mują swe postulaty, dotyczące stosowa- 
nia obowiązującego w całym okręgu łódz: 
k= cennika płac, usuni:cia rrzyjętych 
w czasie strejku robotników, angażowa- 
nia roboiników przez P.U.P.P, a wresz- 
cie przyjęcia do pracy po zlikwidowaniu 
strejku wszystkich strejkujących robotai- 


ków. (w) 
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Wczorajsze uroczystości 3-50 maja 


Defilada wojska i organizacji P. W. przed gen. Junsiem 
wieletysięczne tłumy przygiądały się rewji 


Mimo niepogody, 


W dniu wczorajszym Łódź uroczyście 
obchodziła rocznicę konstytucji 3-go 
maja, 

O godzinie 9-ej min. 30 ramo poczęły 
się gromadzić przed kościołem św. Stani- 
sława Kostki, organizacje społeczne i 
związki ze sztandarami, a następnie przy- 
było wojsko w pełnem uzbrojeniu, jeden 
baon przysposubienia wojskowego rów- 
nież w pełnem uzbrojeniu, zaś reszia or- 
ganizacji P. W. bez uzbrojenia, 

O godzinie 10-ej rano odbyło się uro- 
czyste nabożeństwo w katedrze, celebro- 
wane przez ks, biskupa eo E 
Po nabożeństwie złożono wieńce na pły- 
cie Nieznanego Żołnierza. 

O godz. 1i-ej min, 30 odbyła się defi- 
lada wojska, policji, straży pożarnej, or- 
ganizacji przysposobienia wa'skowego 
oraz innych stowarzyszeń przed władza- 
mi wojskowemi i państwowemi. 

Pierwszy maszerował w pełnem uzbro- 
jeniu 28 pułk S. K. na czele z dowódcą 
pułku, pułk, Arciszewskim, Drugi szedł 
31-szy pulk, na czele z dowódcą, pułk. 
Voglem. Z kolei jechała artyleria 4p. A.C. 
i 10 pułk artylerji polowej, Wojsko je- 
dnolicie umundurowane i uzbrojone, przy- 
czem w defiladzie wyróżnił się 28 p, S. K. 
oraz orkiestra tegoż pułku, 

Za wojskiem podążała piesza policja 
na czele z podkomisarzem Dańczukiem, 
a nastepnie — konna, na czele z komisa- 
rzem Rozumskim, 

Policja prezentowała się wyśmienicie, 
a w szczególności konna, gdyż w każdym 
rzędzie była dobrana jednakowa maść 
koni, 

Za policją kroczył baon przysposobie- 
nia wojskowego w pelnem uzbrojeniu. 
Następnie szły hufce szkolne umunduro- 
wane, bez broni. Sprężystym krokiem 
maszerował związek strzelecki, 

Nastepnie przedefilowały organizacje: 
plut, związku harcerstwa polskiego, kom- 
panja honorowa towarzystwa gimnastycz- 
nego „Sokół”, oddziały zjednoczenia mło” 
dzieży polskiej, sformowane w dwie kom- 
panje, szkoła im. Kopernika, seminarjum 
nauczycielskie męskie seminarjum żeń- 
skie Cholewickiej i inne. 

Za hufcami i szkołami 
straż pożarna, a mastępnie podążały róż- 
ne organizacje społeczne, 

Defiladę przyjął generał Jung, dowód- 


maszerowała | 


| 


ca O. K. Byli obecni przy defiladzie pp. 
wojewoda Darowski, gen. Ledóchowski, 
pullbownik sztabu gen. Iwanowski, pułk, 
Kumisz, kom, P. P, Wyzimirski, Roszkow- 
ski prez, mizsta Cynanski i szereg osób 
z pośród władz pańs'wowych i samorzą- 
dowych, 

Oddziały P, W, po defiladzie zatrzy- 
mały się przy ulicy Przejazd, poczem uda- 
ły się do koszar 28 p, S. K, 

Defiladzie przypairywały się wielo- 
tysięczne tłumy pupbliczności. 

Domy były przystrojone flagami o 
barwach narodowych. Wiele balkonów 
udekorowano dywanami. 

W godzinach popołudniowych odbyły 
się liczne zawody sportowe, 

Od godziny 11-ej do 1930 wieczorem 
w parkach: Sienkiewicza i Poniatowskie- 
go odbył się koncert orkiesr wojskowych 
oraz ćwiczenia gimnastyczne towżrzy” 
stwa „Sokół” i na placu Hellera ćwiczenia 
wojskowe — pokazowe: 

= . a 

O godzinie 6-ej popoł, w sali rady 
miejskiej przy ul. Pomorskiej odbyło się 
uroczyste posiedzenie rady miejk, Oko- 
licznościowe przemówienie wygłosił pre- 
zes rady dr. Bol, Fichna, Hymn narodo- 
wy wykonała łódzka orkiestra filharmo- 
niczna. Następnie arlyści teatru miejskie- 
go wykonali szereś utworów poetyckich. 
Na posiedzeniu byli obecni przedstawi- 
ciele różnych stowarzyszeń i organizacji, 
oraz przedstawiciele 'wpładz państwo- 
wych, samorządowych i komunalnych. (ul 


Swięło 5-go maia w War- 
SZAWIE 

WARSZAWA, 3 maia., (PAT). Dzisiej- 
sze święto nerodowe, stolca obchodziła z 
tradycyjną uroczystością, 

O gedzin e 10 rano w kościele katedral- 
nym św. Jana odprawione zostało przez 
kardynała Kakowskiego, w otoczeniu ka- 
pituły i licznego kleru nabożeństwo, na 
którem obecny był prezydent Ry:f'tej ze 
świtą, wyżsi urzędnicy, prezydjum rady 
m nistrów, przedstawiciele mocarstw akre 
dytowanych w strojach gzslowych, członkc- 
wie sejmu.i senatu, gereralicja, przedsta- 
wiciele wyższych uczelni, organizacji spo- 


łecznych, naukowych i t. p. E 


Wczorajsza manifestacja N.P.R.-u 


d-go 


W dniu wczorajszym Narodowa partja 
-obotnicza urządziła oddzielną man festa- 
zje z okazji święta narodowego dna 3-go 
Maja, Wszystkie oddziały N. P. Ru, oraz 


ziednoczone zwazki polskie mebrały się 


nie 10 rano. 

Na rynku przemawiał poseł M chalak. 

Następnie uformował się pochód i po- 
'ążył ul. Główną do ul, Piotrkowskiej, a 
-astepnie do placu Wolności. 

W pochodzie niesiono transparenty z 
wpisami: 1) „Żądamy zmiany konstytucji 
y kierunku wzmocnienia władzy prezy- 
ientall; 2) „Obrony ustroju republikańsko- 
demokratycznego w Polsce"; 3) „Zmiany 
ordynacji wyborczej w k:erunku wzmo- 
-mienia w sejmie przedstawicielstwa inte- 


-esów miejskich a zwłaszcza interesów 
klas pracujących”; 4) „Stworzenia przez 
rząd warunków sprzyjających ożywieniu 


Straszne są nieraz skutki pozostawia- 
iia dzieci bez dozoru. 


Oto w dniu wczorajszym mały 2-letni 
Moniek Kinast Pomorska 26, pozostał 
w domu sam, gdyż rodzice gdzieś wyszli. 
Dziecku chciało się pić i przez pomyłkę 
napiło stę benzyny, którą nieopatrzni ro- 
dzice pozostawili w butelce na stole, 


Dziecku zrobiło się niedobrze i zem- 
dłało wywracaijąc mały trójnożny siolik, 
na którym stała lampa naftowa. 


Płonący strumień ognia objął maleń- 
stwo, które otrzeźświone s'rasznym bólem 
rzuciło się z przeraźliwym krzykiem na 
korytarz. Sąsiedzi, widząc płonące dziec- 
ko, rzucili się mu na ratunek | ugas i pto- 
nące na nim ubranko, 


s 


sztandarami na Wodnym Rynku o godzi- | 


Wiec na Wodnym Rynku i pochód z okazji Święta 


maja 

cia gospodarczego"; 5) „Uruchomieni! 
pen 6) „Pracy dla bezrobotnych”; 
7) „Podjęcia przez rząd ostrych represy;- 
nych środków przeciw złej woli i sabota- 
żowi kap talistów”; 8) „Obrony już zdoby- 
tego ustawodawtłtwa społecznego”; 9) 
koziego ięjrzii walki z nadużycia 
mi w urzędach państwowych” i cały sze- 
reg innych postulatów klasy pracującej, 

Na placu Wolności przemawiał poseł 
Waszkiewicz ı prezes rady miejs<iej dr. 
Fichna. 

Po przemówieniach wyłoniono delega- 
cję, która udała się na Mogiłę Poległych w 
celu złcżenia wieńców, poczem manilesta- 
cję rozw ąazano. 

O godzinie 8 wiecz. w teatrze popular- 
nym odbyła się uroczysta akademia, na 
której przemawiał prezes rady miejskiej 
dr. Fichna. Następnie zostało odetrane 
przedstawienie w 5 aktach „Klliński", (U) 


Zywa pochodnia przy ul. Pomorskiej 
Jwuletni chłopiec napił się przez omyłkę benzyny 


Zawezwane pogotowie przewiozło go 
w stanie beznadziejnym do szpitala św. 
Józeta, — m — 


Fafalny karambol 
policjanfa z drzzyną 


Wczoraj nad ranem posterunkowy po- 
licjj państwowej, Andrzej Niemczyk, za- 
mieszkały w Koluszkach, udał się na ob- 
chód toru w stronę Rogowa, 

Tuż pod Rogowem najechała nań nie- 
spodziewanie drezyna i posterunkowy 
nie zdążywszy odskoczyć na bok, dostał 
się pod jej koła. 

Stan Niemczyka jest bardzo groźny, 
drezyna bowiem zgniotła mu klatkę pier- 
siową, zgruchotałą lewą nogę w kolanie 
i poraniła głowę. 


| 


p | I | O dE Z Z e a m 


Wzdłuż głównej nawy ustawiły się ce- 
chy z chorągwiami, zaś bliżej prezbiterium 
stanęły ze sztandarami korporacie, repre- 
zentacje studertów, tworząc barwną de= 
korację świątyni, 

Po nabożeństwie pan prezydent udał 
się pieszo w otoczeniu zebranych ambasa. 
dorów na Krakowsk e Przedmieście, gdzie 
nawprost gmachu resursy obywatelskiej 
ustawiono specjalną trybunę. Starąwszy 
na niej, pan prezydent dał hasło do rozpo- 
częc a defilady. Rozpoczęły ją wojska, gar- 
nizonu warszawskiego, poczem przetua- 
szerowały organizacje  przysposob enia 
wojskowego, związek strzelców, sckoli, 
Crużyny, harcersk e i t. d, Rew a wypadła 
inroruąco i skończyła się około godziny 
12-ej, poczem pan prezydent od'echał do 
Belwederu wśród aa pe publiczności, 
która tłumnie wyległa na ulice miasta, ode 
świętnie przystrojcne we flagi narodowe 


Ulroczysie chzhody na pro: 
wing 
Poza Łcdzią na całym obszarze woje- 
wództwa łódzkiego w szeregu miejscowJ= 
ści obchcdzono rocznicę 3-cio majową. 
niezwykle uroczyście. Najbardziej impo- 
oująco obchód wypadł w Piotrkow e, gdz e 
rozpoczął go hejnał z wieży Bernardyń- 


skiej, O-godzirie 6.30 rano wyruszyli ze 
startu uczestnicy wojewódzkiego biegu 
ształetówego na rowerach. Następnie o 


godzine 10-ej odbyła się msza uroczysta w 
farze. Przybyły delegacje wojskości i orga= 
nizacji, społecznych instytucji oświato« 
wych ze sztandarami i t. d, Po mabożeń- 
stwie nastąpił przemarsz wojska į organi- 
zacji przysposobienia wojskowego. W go- 
dzirach popołudnicwych odbywały się 
bezzłatne koncerty w ogrodach, zbiórka 
na „Dar narodowy”, oraz zakończen'2 roz: 
śrywek trzydniowych zawodów lekkoatle- 
tyczrych. Przez cały dzień przed pomn.- 
kiem Nieznanego Żołnierza pełnili wartę 
hcnorową harcerze i członkowie organiza= 
cji przyspobien'a wojskowego Obchód za- 
kończony został uroczystą akademiją. Po 
dobne obchody odbyły się w Pabian cach 
Zgierzu, Tomaszowie, Zdańskiui Woli, Ka- 
liszu, oraz w szeregu mni:^zycoh miaste: 


czek województwa łódzkiego, Wszystkie 
te obchody miały chara<ter uroczysły 1 
podniosły. = 


widowiska, koncerty f zabawy 


TEATR MIEJSKL 

Dziś, we wtorek, ostatnie wieczorowe 
powtórzenie  przepysznie stawionej 
ferji Maeterl noka „Błękitny piak" z N:n- 
ką Wilińską w ogromnej popisowej roli 
Tyltyla. Ceny najniższe. 

Jutro po cenach zniżonych świeżo wy= 
stawicna, pełna werwy, humoru i głębo= 
kich myśli pol'tycznych komedji wiejskiej 
w 4 aktach Józefa Rączkowskiego „Pol ty» 
ka i miłość" z Grzylewską, Dunzjewską 
Wcekowską, Białoszczyńskim i Komorni- 
ckim w rolach głównych. 


Rozdzierający krzyk w nocy 
Ulicą Targową hiegł mążczyzna, 
nrzytrzymułąc rękoma wypływające 
mu felifa 
Przeraźliwy krzyk rozdzrł cichą i pustą 
o północy kę Targową, którą biegł ia- 
kiś młody mężczyzna, trzymając wypływa» 
jące mu przez straszną ranę w brzuchu 

jelita, 
Rariony broczył krwią obficie i słabe 


rącym głosem wołał pomocy, nagle za 
chw ał się i runął ra chodnik. 
Jeden z rzadkich przechodniów, wis 


dząc to pobiegł czemprędzej do komisarja» 
tu, by zaw adomić o wypadku pogotaw e. 

Zawezwany lekarz pogołowia stwier 
dził, iż ranny ma nietylko brzuch pokłuty 
nożami ale i piersi. 

Ustalono iż nieszczęśliwa ofiara krwa. 
wej rozprawy nożowej nazywa się Roman 
Pslusiak, zamieszkały Drewnowska 36 


Prawie, że dogorywającego Palu aka 
przewiez'cno do szpitala św Józefa. 
Dochodzenie w toku. = WŚ 


TOORE" (7640 Losari E zde 
Teatr moskiewski 


HABIMA 


Nieodwołalnie ostatnie 2 dni? 
SCALA“ 


0wś 6,30 W. GOLEM Join DYBUK“ 


„GŁOS POLSKI" 
Łódź 
4 maja 1926 r. 


„Polonja " była pierwszą drużyną za- 
miejscową, jaka w tym roku odwiedziła 
nasz gród, 

Dzięki staraniom P.Z.P.N-u wzajemny 
bojkot obu klubów, wynikły na tle finan- 
sowym, został zlikwidowany i sportowcy 
nasi mieli możność podziwiania najlepszej 
klasy piikarstwa warszawskiego, 

Jednak niewiadomo czemu przypisać 
mamy dziwne zlekceważenie przez „Po- 
lonje" powyższego spotkania, co się wy- 
raziło przez wystawienie do drużyny aż 
pięciu graczy rezerwowych. Porażka, ʻa- 
ka spotkała mistrza stolicy oduczy go 
pewnie ną zawsze traktować piłkarstwo 
łódzkie jako mało groźnego przeciwnika, 

„Polonja" wystąpiła w następującym 
składzie: 

Jawoski — bramka; Mączyński, Czaj- 
kowski — obrona; Hamburgier, Stef, Loth 
TV—pomoc; Świerczyński, Tupalski, Gra- 
bowski, Ałaszewski, Olasek — atak, 

Ł.K.S,: Fiszer — bramka; Cyll, Kowal- 
czyk — obrona; Kowalski, Trzm'el Jasiń- 
ski — pomoc; Cichecki, Radomski, Śledź. 
Miler, Durka — atak, 

„Polonja”, wspomagana wiatrem, przej- 
muje inicjatywę i bardzo poważnie zaczy- 
ną przygniatać drużynę gospodarzy, Do- 
skonała obrona i pomoc, która poświęci- 
ła się początkowo tylko pracy destruk- 
cyjnej, nie pozwala gościom przez dluż- 
szy czas na uzyskanie prowadzenia. Cyll 
niejednokrotnie wyjaśnia grożne sytuacje 
podbramkowe silnemi i czystemi wyko- 
pami, jednak silny wiatr znosi piłkę, k.6- 
ra prawie zawsze staje się łupem linji po- 
mocy warszawskich gości, 

Natomiast atak Ł.K.S-u, kierowany 
przez Śledzia, absolutnie nienadającego 
się na to stanowisko, gra bardzo blado, 
nie wykazując inicjatywy do przeprowa- 
dzenia jakiejś celowej akcji Pierwszą 
bramkę uzyskuje „Polonja w zamiesza- 
niu podbramkowem ze strzału Ałaszew- 
skiego, Do przerwy reżultat 1:0 dla gości, 

Po przerwie obraz gry ulega zupełnej 
zmianie, Stanowisko środkowego napast- 
nika zajmuje Radomski, pozycję lewego 
łącznika — Jańczyk, Ł,K/S, gra teraz z 
wiatrem i rewanżując się z kolei, zupeł- 
nie opanowuje pole przeciwnika, niedo- 
puszczając go wogóle do głosu, 

Przeprowadzane raz po raz wprost 
żywiołowe ataki ŁKS-u zostają hucznie 
oklaskiwane przez licznie zebraną pu- 
bliczność. Śliczne i silne strzały wyłapuje 
w ładnym stylu bramkarz, niepozwalając 
dłuższy czas na wyrównanie, Dopiero w 
33 minucie strzał Kowalskiego przynosi 
gospodarzom pierwszy goal. 

Czerwoni, zachęceni tym sukcesem, 


„Przychodn a dla c orych przy Zielonym Rynku'* 
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Dyżur nocny. Pomoc akuszetyjna 
Szczepienie ochronne przeciw 
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ny punkt (41 min). W trzy minuty po- 
tem Miler w ładnym przeboju ustanswia | 
rezultat 3:1, 

Od większej porażki uratował gości 
bramkarz Jaworski, który niekiedy chwy- 
tał sirzały zdawzło się że niemożliwe do 
obrony; również dobra byla środkowa 
trójka ataku. U gossopdarzy natomiast 
najlepszymi okazali się Cyll w obronie, 
Trzmiel w popmocy i Durka w ataku. 

Sedziował nsogół słabo p, Fiedler, 
pracują nedil niezmordowsinie į w rezul- 


tacie atsk 


CDu a Ea 


ich uwieńczony wspapniałą 


bombą Radomskiego przynosi im następ- 


R SHUR Lid 


L. K. S.--„Polonia“ 8:1 (O:l1)| Turyści--Ł.T.S.G. 8:1 (5:1) 


Z pozostałych jeszcze do rozegrania za- 
wodów o mistrzostwo pierwszej rundy 
spotkanie powyższe zapowiadało się bo- 
daj, że na*c ekawiej, 

Jednak Ł, T, S. G. zawiodło zupełnie. 
Grę ich cechowsł przedewezystkiem brak 
zgrna i tyko w niektórych pociągnię- 


ciach mora było zauważyć głębszą myśl | 


przewcdnią, W takich wypadkach udawa= 
ło sẹ È. T. $. G. uzyskać nawet kiikumi- 
Jedn:k doskonała 
obu cbreńców folefowych nie pozwalała 
na dłuższe przebywanie 


nutową przewagę. 


przecwr'kewi 
pod bramką. 


P YHo mażną w eat 1 padramnir 
A AM UCIT ry ai © g Á NY A ; TĄ 
PORAŻKA „BAKOAMU* W TOURNEE  zsuwrżyć się Cae wieki poctem. Jak wi- 
PFO AMERYCE, dzć tener S. S. Un' mu p, Palucz n'e prór 
NEW YORK, 3 ma'a. Drugi mecz wie- żrue i cade swą pracą mrrzyczynia się 
dzńckiej Hakoah“ w Ameryce zakończy! wide (o podniesier a poriomu gry swej 
się porażką, zadaną przez „ludana”' 0:2 drużyny, 
Vstemiart gracze Widzewa, to strowy 
KRONTEĄ BPORTOWA, jeszcze mater gł. Doskencle fzycznie roz- 
WARSZAWA 3 maja Zawody po- | wirieci, traki techmiczne nadrab ają gra, 
między reprezentacjami wojskową I cy anb Iną i ef arną 
| winą zakończyły sia nierozstrzygnię Obeocrie i U-'on 4 W dzew zdobyli ró- 
6:6 (4:3), Gra rówńorzędna i interesująca. | wna ileść purttów. 
Bramki dla wojskowych uzżysk=li: Danek Sęjzicwzł berdzo dobrze p, Hanke. — 
— 3, Zwierz M — 2 i Szerajch, dla cywi- | Zawódy powyższe nie wzbudz ły specjal- 
lów zaś Ciszewski — 3, Sochacki, Jung ego za wteneeewania wśród publiczności, 
i Koch 
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„UNIA” = „WART A" 2:1 (0:0) 

POZNAŃ, 3 mae. W zawodach o mi- 
strzostwo kl. A „Wsrta” ponosi nies'o- 
dziewamie klęskę wskutek słabej gry ata- 


ku 


| 

| 

GÓRNY ŚLĄSK — REPRE7, OKGĘGU 
KRAKOWSKIEGO, 

KRAKÓW 3 maja. Nieumiejętne ze- 
stawienie reprezentacji okręgu kralrow- 
skiego 
ostatniej, | 

W zawodach towarzyskich „Wisła” 
bije 20 p, p. 11:3 (7:1). 


przyczyniło się do porażki tej 


PIŁKA NOŻNA ZAGRANICĄ. 
PORAŻKA AUSTRJL 
BUDAPESZT, 3 maja, Drużyna wę- | 
gierska zawiodła. Bramki zdobyli: Ecki, | 
Hanels i Budin. Widzów 40.000. Sędzia | 
p. Herites. 


AMSTERDAM, 3 maja. Belgja — Ho- 
landja 5:1 (1:4), Widzów 39.000, 


KONSTANTYNOPOL, 3 maja. 
munja — Turcja 5:3, 


Ru- 


UNION— WIDZEW 9:0. 

Zawody powyższe były walką o trzecie 

i czwarte mielsce w tabeli rozórywek 

pierwszej rurdy o mistrzestwo, iednak wy- 

nik remiscwy prozostaw'ł redzl tę kwestię 
n'erczwiązzną. Ob e drużyny wy tąsiły w 
swych najlerszych skłatach. Gra nacsół 
otwarta, prewzdzona ze zmienrą przewa- 

ge, uwidoczniła lepsze wyrobienie techni- | 

czne drużyny z'elonych, u których wogóle 


ZAWODY BPOTSTRSKTE O MISTRZO- 


STWO Ł. Q, Z. B, 


a odbył się dale iag z3- 

w h*! eeeloch o mistrzostwa Ł. O. Z. 
Szczegłiewe sprawozdar e cdkladamy 

z braku miejsca do jwirzeszedo numeru, 


R mo M E en" 
200.000 kilocejrów 
na podobłocznych szlakach 
"Retcrd polskiego lotnika 


W dniu 28 kwietnia dwaj piloci pol- 
skiel Inji lo'niczej ustalili nowe rekordy 
lotnicze w długości przebytej drogi w 
przestwzrzach, 

Pierwszym jest pilot Kazimierz Bu- 
rzyński, który osiągnął swój 200,000 iki- 
lometr, 

Cyfrą tą p. Burzyński zdobywa re- 
kord w Polsce i staje w rzędzie bardzo 
nielicznych pilotów na całym świecie, 
którzy tlx ogromną przestrzeń przelecieli 
w powietrzu. 


Drugim jest pilot Tadeusz Dmoszyń- 
ski, który przebył swój 100.000 kilometr. 

P. Dmoszyński jest piątym z rzędu pi- 
latem polskiej linji lotniczej, który roz- 
począł powietrzną drogę drugich 100.000 
kilometrów w przewozie pasażerów, 
pocz.y i towarów, 


Olbrzymie te cyfry przelotów są do- 
wodem, jak bezpieczne są samoloty pol- 
skiej linji lotniczej i jak wyrobionymi są 
piloci, obsługujący samoloty pasażerskie, 
którzy mzją na uwadze jedynie równy i 
spokojny lot, 


gra 


| 


„GŁOS POLSKI" 
Łódź 
4 maja 1926 r. 


Turyści natomiast grą siwą mogli zado- 


| wolnić wszystkich. Szczególnie linja at:ku 


była wyjątkowo strzałowo dysponowara. 
Jedyn'e może Hermans na lewem skrzydle 
dziwnie leniwie w dniu tym usposobiony 
był jednym słabym punktem całej druży- 
ny, Błaszczyński jest jeszcze zbyt mało ru- 
tynowanym na stanowisku kierownika 
ataku, natomiast okazał się bardzo gro- 
źnym strzelcem. Obaj łączncy O. Kubik i 
Kulswiak bardzo dobrzy. O. Kubik i tym 
razem grał zbyt egoistycznie, pozostawia 
jąc bez pomocy młodziutkiego Michalskie- 
go II, który jednak mimo to okazał się 
bardzo dobrym. 

Ostoją drużyny Turystów jest linja po- 
mocy z doskonałym Wieliszki'em na czele. 
Grzcz ten po raz pierwszy występował 
przecw dawniejszym swym barwom. Jest 
on nieocenionym wprost nabytkiem dla 
drużyny Koletowych. Również obaj skraj- 
ni pomocnicy H'ne i Kubik spełnili należy- 
cie swe zadanie. W obronie znakomitym 
był Kahl, najlepszy w dniu tym gracz na 
boisku, Kokosiński daleko słabszy, braki 
swe pokrywał nadzwyczaj ofiarną grą. — 
Bramkarz Michalski spokojny i pewny. — 


| Już od początku gry zarysowuje się silna 


przewaga Turystów. Atak ich kombinując 


| bardzo ładnie podsuwa się groźnie pod 
| bramkę białoczarnych wytwarzając bar- 


dzo krytyczne sytuacje, Przewaga ta przys 
nosi 'm do przerwy już pięć bramek, strze- 
lonych kolejno przez O. Kubika (dwie) 
Hermansa, Kulawia (dwie). 

Po przerwie atak Turystów pracuje 
nadal niezmordowanie, lecz mniej produk- 
cyjnie, wykazując mniejszą orjentację na 
polu karnem przeciwnika, Dalszę trzy 
bramki uzyskują O. Kub'k i Wieliszek z 
rzutu karnego, oraz Błaszozyński, Po prze” 
rwie Ł. T. S. G. uzyskuje honorowy punkt 
z rzutu karnego z ładnego strzału Wilde 
nera, 

Ł, T. S. G. nie mogąc poradzić sobie 
z doskonałą drużyną fjoletowych zaczyna 
grać brutalnie, co zmusiło sędziego do usu 
rięcia z boiska Miłdego i Sykuły I, 

Sędzia p. Danziger naqgół dobry, okazał 
się początkowo zbyt pobłażliwym w stos 
sunku do wykroczeń graczy Ł. T, S. G. %0 
w znacznym stopniu przyczyniło się do rom 
poczęcia gry ostrej, tak zwanej „gry na ko- 
ści”, właściwej graczom tego zespołya. 

Publicznośc: około 200 osób. 

Na przedmeczuu druga drużyna Tury« 
stów pokonała łatwo swego przeciwnika w 
stosunku bramek 5:2. Ł. T. S. G. uzyskało 
obie bramki z rzutów wolnych w pierw= 


| szych 10 minutach gry. 
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2254—2 Jesteś, k'm być meżesz? i 
Nudeślij charakter pis 
ma swój lnb saintereso- 
wanej Osoby. sakomu- 


niknj: imię, rok, mie- 


Analizę wysyła sly 
| orrzymaniu 3 złotych 
(można znaczkami po: 
|cztowymi). Osobiście 
| przyjmaję od g. 12—7. 
| Prutokały, odezwy, po- 
dziękuwania najwybit 
niejszych vBób stolicy. 


AN Warszawa, Psycho-Gra- 


nel 


plwo- =" folog, Szylier-Szkolnik, 
ul. Piotrkowska Nr, 98. | EE gsis OR 


Redaktor i wydawca: Jan Urbach. 


| Materiały 
5 | na ubrania męskie, 

e ) tos 
S „damsiiie sušno etc. aleta biała z trzema lu. 
kupuję się najkorzystniej 
w handlu sukna i kortów| 


j. W. Wagner, 


ul. Traugutta (Krótka) nr.7 


fir. med. 


Zeligsonowa 


Akuszerja, choro- 
by kobiece i we 
neryczne (kobiet). 


OGRODNICZE  2106—% 
Polecaj 3 prowadzone 
włosów na SKŁADY Lihi JASINSKIEGO od r. 1870. 
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ul. 6-ga Sierpnia |, 
Przyj. 1—4, nieza- 
możnym ustępstwo 


fen Maroli 
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ACA O] 
Piotrkowska 45 
od 12—11 od 5—7 
w w niedz, 11 —2, 
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3 duże Kilimy 


dwa małe dywaniki, to» 


|strami, umywalka z pły 
tą marmurową, duża 
blaszana wanna do sprze 
dania. Wiadomość Piotrkowska 13; 
front mieszkania 4. 2162-4 


NASIONA 


ROLNE, TRAW, DRZEW,WARZYW „E 
i KWIATOWE oraz NARZĘDZIA 


w Łęczycy ul Poznańska 50 i w Łodzi 
Andrzeja 10 —Cenniki na żąd gratis. 


i zenia. Otrzy- 2 | 
masa OBATE OID wą anI- 1521 - 2 Baczność! l 
EEEE | mio zalet, wad, õel. i buwi 
nana | OŚĆ],  PYZEZNACŁENIE, Wykwintny magazyn obuwią 
S HI i po Dr. med. 


J. KOWALCZYKA 


CEGIELNIANA 74, 
posiada wieiki wvbór obuwia według 
ostatnich fasonów. 
UWAGA! Odd.2-31V b r. do d 
lo.V 2o r. wieika wyprzedaż ol uwia 
starszych fasonów po cenach bardzo 

niskich. 2252—5 
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W drukarni „Głosu Polskiego“, Piotrkowska 86. 


